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Północ i południe Abisynji dla Włoch

C z t e r y  w a r u r u i  M u s s o l i n i e g o
Rokowania rozwiną się po wyborach w Angiji

Ś m ie r te ln a  h ó ik a  w  N o w e m
m i ę d z y  ż ^ d a m i  a  P o l a k a m i

P A R ') Z, 2 2 .  10 . ( P A T ) .  •—  K c- n iz in y , g ra n ic zą c e  z  ko lon jam i 
respon den t rzym sk i p a rysk iego  w łosk iem !, m ia łyb y  być poddane 
w yd a n ia  „ N e w  Y o rk  H e ra ld "  d o - 'p o d  p ro tek to ra t W io ch . ’
w ia d u je  się, że  ze s tron y  w ło sk ie j f 3. O b sza ry , na k tó rych  m iesz 
zakom un ikow an o p re m je ro w i fr-ir, k a ją  szczepy A m hari, tw orzące  w 
cuskiem u żądan ia  w łosk ie  w  spra- śc is lem  zn aczen iu  te g o  s łow a 
w ie  ł l ik w id o w a n ia  k o n flik tu  z A b isyn ję , m ia łyby  być podporząd  
A b isyn ją . N a  p ie rw szem  m ie jscu  kow ane k on tro li L ig i N a ro d ow  z  
to i żądan ie  p rz j zn an ia  W focn om  zas trzeżen iem  ro zb ro jen ia  tych  

m an da tów  nad p ro w in c ja m i T i-  szczep ów  i za p ew n ien ia  p ew n e j 
g re , A u ssa , H a r ra r  i O gaden , a s ta b il iz a c ji p o lity c zn e j k ra ju .
następn ie  reo rg a n iza c ja  państw a 
ab isyń sk iego  p rzez  u rzędn ików  
w łosk ich , a n g ie lsk ich  1 fra n c u ­
skich , k tó r zy  v  ra z z  w ład zam i 
ab isyń sk ien u  w p ro w a d z ić  m ają  w 
ży c ie  za le c en ia  k om ite tu  5-ciu .

W  ra z ie  gd yb y  L o itd yn  n ie  
z g o d z ił s ię  na to, M u sso lin i, Zda­
niem  koresponden ta , b j lb y  sk łon ­
ny dokonać p ew n e j zm ian y  tych 
m akeym alnych  w a ru n k ó w .

L O N D Y N , 22. 10 . ( P A T .) .  —  
D zin le jszy  „M o rn in g  P o s t "  tw ie r  
dzi, zc M u sso lin i w y su n ą ł n astęp u  
łące  w a ru n k i, ja k o  p od staw ę do 
d y sk u s ji p rz y  e w en tu a ln ych  ro­
kow an iach  p ok o jo w ych :

t .  N ależy  u cz yn ić  rozróżn ien ie  
pom iędzy o b szaram i, n a  k tó rych  
m ieszk ają  szczepy A m hari, »a ob­
sz aram i, zam ieszkałem ! przez in ­
ne szczepy, n a leż ą ce  obecnie do 
t zw . A b isy n ji

2 O b szary , na k tó rych  n ie  z a ­
m ieszk u ją  szczep y  A m h a rj, t. zn.

4, M ieszkańcom  p ro w in c ji T ig re  
n a leży  um ożliw ić w yrażen ie  woli 
w p row ad zen ia  u stro ju  autono­
m icznego pod protektoratem  
W łoch,

P A R Y Ż ,  22.10. Lon dyń sk i k o re ­
sponden t „ L e  P e t it  J o u rn a l"  do­
nosi, żo p ie rw sza  fa z a  k on flik tu  
w lo sk o -an g ie lsk io go  uw ażana jes t 
za zakończoną, gd y ż  obecn ie  ro z ­
w ażane są w  3-ch za in te reso w a ­
nych s to licach , t. j .  w  P a ryżu , 
L on d yn ie  i R zym ie  p ew n e sugc- 
s tje . Są to  ty lk o  zw y c za jn e  p róby  
p rak tyczn ego  sk ie row a n ia  w y s ił­
ków  ku rea lnem u  c e low i, m ogące 
m leć  szanse p ow o d zen ia  po up ły- 
w ie p ew n ego  czasu,

RZY ’M , 22.10. R ozm ow y  d yp lo ­
m atyczn e w  sp raw ie  k on flik tu  
w łosko-ab .syn sk iego  k on tyn u ow a­
ne b y ły  w c zo ra j w  R zym ie  p od ­
czas spotkan ia  amb. b ry ty js k ie g o  
D ru m m erd a  z podsekr. stanu Su- 
v ichem . Z m ia ro d a jn e j s tron y  
w łosk ie j o św ia d cza ją , iż  niem a

je s zc ze  m owy o w ła śc iw ych  roko­
w an iach  na p od staw ie  Dianu bądź 
an g ie lsk iego , bądź w łosk iego . Cho­
dzi jed yn ie  o ogó ln e  w y ja śn ien ie  
sy tu a c ji.

Żadnych  d ecyd u jących  re zu lta ­
tów’ rozm ow y  d o tych ozacow e nic 
dały, n ie  ro zs trzy gn ię to  np. ile  o- 
k rętów  b ry ty jsk ich  będz ie  w y co fa  ■ 
nych z M orza  Ś ród ziem n ego  i jak  
da lece  zm n ie jszon e  zostaną od­
działy w łosk ie  w L i b j i .

N a  je s ien i u b ieg łego  roku N o ­
w e M ias to  nad P il ic ą  b yło  te re - 
nem  k rw a w e j bó jk i, jaka  ro ze ­
g ra ła  się na szos ie  p om iędzy  g ru ­
pa m ło d z ie ży  żyd ow sk ie j a k ilk o ­
ma cn rześc ijan n m i

VY P łońsku  od b yw a ł s ię z jazd

P U LG W F M itfA R S O H K l
N A JN O W S Z E M O D E L E

i n a l e w KJ £

żyd ow sk ie j m łod zieży  s jon is tycz- 
no - . r e w iz jo n is ty c z n e j.  P ó  z je ź  
d zie  g ru pk i żyd ów  w ra ca ły  do do­
mu sam ochodam i c ięża row em l. 
■Jeden z sam ochodów  za trzym a ł 
J ę  w  N ow em  M ieśc ie  na s ta c ji 
b en zyn ow e j. W oko ło  ż jd ó w  z g ro ­
m adził s ię  tłum  c iekaw ych , k tó ­
rzy  p rz y g lą d a li s ie  ich m undurom  
orga n iza cy jn ym . W  pew n ym  mo­
m encie pom iędzy  jed n ym  z żyd ów  
a W ład ys ła w em  C hylińsk im  w y ­
buchła k łótn ia . Żyd tw ie rd z ił,  źe

HARSZAtKBKSKA SOilOi
C hylińsk i

ł
u d erzy ł go.

Strach ma wielkie oczy

Atak „Croix de Feu“  na Paryż
w yobrazi sobie socjaliści

FELKS PRZYS1ECKI
Członek za łożycie l i  w ie lo k ro tą y  czl onek Z arząd u  

K lu b u  S p raw o zd aw có w  P a rla m e n ta rn y c h , d ługo letn i 
spraw ozd aw ca p o lityczn y  K u r je ra  W a rszaw sk iego ", 
po d łu g ich  c ie rp ien iach  zm arł dnia 20 p aźd ziern ik a  r. 
10 3 ó w O tw ocku.

Ze śm ie rc ią  Jego d z ien n ik a rs tw o  p o lsk ie  tra c i je d ­
nego z n a jw yb itn ie js z y ch  sw ych  p rz ed s ta w ic ie li,  a naj 
b liż s i k o led zy  n a jlep s zego  to w a rzys z?  p racy  i n ie ­
o d ża ło w an ego  p rz y ja c ie la .

KLUB S P R A W O Z D A W C Ó W  PARLA MENTARNYCH

P A R Y Ż ,  22.10. ( P A T ) .  S o c ja ­
lis ty czn y  „ P o p u la i r ; "  o g ła sza  
dziś, jak o  w ie lk ą  sensację , o p ra ­
cow an y  rzekom o p rzez  „C ro ix  de 
F e u "  p lan  ataku na rob o tn ic ze  
p rzed m ieśc ia  parysk ie , ce lem  l i ­
te ro w a n ia  sob ie  d ro g i do m arszu  
i za ję c ia  s to licy . A taku  te g o  m a­
ją  doKonać. m ie jscow e  od d z ia ly  
„C r o ix  do F e u "  p rzy  pom ocy spro 
w ad zon ych  od d z ia łó w  z N o r ­
m an d ii, S zam pan ji i c en tiu m  kra 
ju . 7 , ch w ila , gd y  po op an ow a­
niu p rzedm ieść  P a ry ża  od d z ;a ły  
„C ro i.x  de F e u "  w k roczą  do s to li­

cy, p oszczegó ln e  m iasta  prou lir  
c jon a ln e  zostaną za ję te  p rzez  
m ie jscow e  od d z ia ły . D zien n ik  eo- 
c ja lis ty czn y  zap ew n ia , że  d o k i  
m ent og łoszon y , je s t  an len tyczn y  
i dom aga s ię  n a tych m ias tow ego  a- 

resztow an ia  k ie ro w n ic tw a  „C ro is  
de F eu ".

P ra w ic o w y  „J ou rn a l des De- 
b a ts " w  a r tyk u le  pośw ięconym  

te j sp raw ie , w yśm iew a  n iepokó j 
aocja łi s tycznego  d zien n ika  ł ir o ­
n izu je  na tem at og łoszon ych  re- 
w e la c y j.

Ograniczenie lig faszystowskich
w e  F r a n c j i

Chcisli puicić z d y n  młyn
s w e g o  k o n k u r e n t a

N a  Lic o s tre j w a lk i łtoMcmreu- 
c j jn e j  docnodzi często  do zb rod ­
ni. Jednym  z tak ich  w ypadków  
za jm o w a ł s ię  w c zo ra j w a rszaw sk i 
Sąd A p e la c y jn y , gd z ie  W .haruk- 
te rze  oskarżon ycn  w ys tą p ił w ła ­
śc ic ie l m łyn a  w  p ow iec ie  p łoń ­
skim , J ó z e f  D uble ,vski, o ra z  je g o  
s try je c zn y  brat, M ieczys ław .

W P o p ie lż y n io  G órnym  is tn ia ł 
m łyn  w odn y, k tó ry  d z ie rża w ił K a ­
ro l O lch ow sk ł. F o  d ru g ie j s tron ie  
rzek i n iem al że n aprzec iw ko  m ły ­
na G lchuW skiego by ł d ru g i m iyn, 
n a leżący  do M ie czys ła w a  D uW ew  
sk iego . S tosunk i pom iędzy  obu 
m łynarzam i b y ły  naprężona i c z ę ­
sto doch odziło  do ro zm a itych  scy- 
*yj i a w a n tu r  na t le  K cnku ten cji. 
D ub lcw sk l p rzpm yśliw a l, w  ja k i 
sposób z r .ls ź cz jć  sw ego  konkuren 
ia  I o s ta teczn ie  u p lan ow a ł w y ra ­
fin o w a n ą  zbrodn ię . P os ta n ow ił 
nastać podpa laczy , k ló rzyb y  z d y ­
m em  puścili ca la  chudobę O lchow  
k iego . Poszu ku jąc  od p ow ied n ie ­

go  w ykóndW cy sw ych  p lan ów  Du- 
IdcwjJKi zw ró c ił u w agę  na n ie ja ­
k iego  M -adysław a  Persk iego , któ 
ry p rzez  p ew ien  czas p racow a ł u 
n iego, lecz zo s ta ł zw o ln iony, P e r ­
ski u zyskał następn ie  p o ja d ę  m ły 
nftrźS w m łyn ie  U łeh ow sk iego  i 
d zięk i temu m ia i ła tw y  dr-sl p do 
zabudow ań. M łyn a rczyk  n iew ie le  
za ra b ia ł i D ab lów śk t p js ta n o w ll 
zh ęe ić  go  'ob tetfneą uużcgO -wyna- 
gńbiSztmhi. Pew nego, razu. k iedy 
w c z a ^ e  ro zm ow y  Fm rsld rka rży i 
s ię  ru b łrw sW lT flu  na nędzne w ś-
itin k i n m tc .ja łn e , W ja k a h  -zmu­
szony je s t  ?yś, m łyn a rz pow ie- 
d r io ł :  „G t iy b js  byl j.o rzą d n jia
■hjopem. dałbym  ći u f : iujV ‘ .

“oses abisyńsKi
O p u ś c i ł  W ł c c h y

ićZYW . 22. Ui. ( P A T .j .  C in .rge 
cP a ifa ireś  A b is yn ji J e z u j  A fe -  
vork  op u śe ,ł dziś ratio Kzyni, u- 
d a jąe  s ię  do N eapolu , skąd jN„z- 
eze w c iągu  d n ia  d z isie jszego  o d ­
płyn ie do A fryk i V schodh ej.

Zapytany, co to ma oznaczać, o- 
ćw iad czy ł, że  ma pew ną sp raw ę 
co  za ła tw ien ia  i chętn ie  p ow ie rzy  
ją  m łyn a rc zyk ow i, le c z  pod w a ­
runkiem  z ło żen ia  p rz y s ię g i i s ło ­
n a  honoru , że n ie  w y l a n i  nikomu 
tćgo, co usłyszy. C h łopak złużj 1 
p rzys ięgę , a w tedy DflbJTwski ra ­
zem ze sw oim  stryjecznym i b ra ­
tem, Józefem , zaczę li nam aw iać 
F crsk iego  do podpa len ia  nnyna 
konkuren ta. C h łopak  ob a w ia ją c  
s ię  od p ow ied z ia ln ośc i, dał odpo­
w ied ź  w y m ija ją c ą  i p opros ił o pa­
rę dn i do nam ysłu .

P r z e z  p a rę  dni FhTSki W a lczy ! 
sam z sobą. w reszc ie  udał s ię  do 
O lch ow sk iego , p rosząc go  o zw o l­
n ien ie  z p racy. D z ie rża w cą  m ły ­
na, zd z iw io n y  tą  próśbą, zaczą ł 
w ypy ifrw ać się, d la czego  p ow z ią ł 
taka decyzję, i có sk łan ia  go  do 
porzucen ia  p racy . Yćów czas Fc-r- 
ski w y j a w i ł  cały’ r łw cd a ic zy  plan 
sw em  i ch lebodaw cy .

P os tan ow ion o  d zia łać  w  ten spo­
sób, ażeby  F ersk i d a le j p row a ­
d z ił p e rtra k ta c je  z D ublew sŁim  i 
p ozo rn ie  w y ra z ił zgodę na pod­
pale nie. K ie d y  m łyn a rczyk  um ó­
w ił s ię  %  D nbleu skirni w  ustron­
ny m zaga jn iku , gd z ie  nnai o t r z y ­
mać proch i parę butelek l?enzv- 
ny, polic ja  u rządziła  zasadzkę i w 
ino mc n me, k iedy DuLJewscy w rę ­
c za li ch łopakow i kom prom itu jące  
oow ody , aresztu  wal a podżognezy.

Fąd O k ręgow y  Okazał obu braci 
pó 2 la ta  W ięzien ia , c h ociaż oskar 
żen i n ie  p rz y zn a li się do w in v  i 
t\> ie rd ż ili, śe Spotkanie z F er- 
s-ldni b yło  zu p e łn ie  przypadków  e, 
a ćh iopak  oskarża ićh  p rzez zem ­
stę za w yd a len ie  z p racy . T w ic r -  
tfjfitl, że O lchow sk i nam ów ił m ły 
uareżyka do v y iń yś len ia  ca łe j hi- 
tTórii, chcąc w  ten sposób pozbyć 
s ię końkUrćntóc .

Ofl w yroku  ■sk..4iiją ccgo  Du- 
1 lew sey  za pośredn ictw a ni suw. 
H delikow sk ii gu j N o w o g ro d zk ie ­
go od w o ła li się do Śądu A p e la ­
cy jn ego . d a le j tw ie rd ząc , że  pnd 
t ‘ o f ia r ą  om yłk i i p e r fid n e j zem ; 
kŁY kon1 urerrtn

P A R Y Ż , 22.10. P A T .  „O e u c re "  
donosi, iż  k ilkak ro tn e  s ta ra ­
nia m in is tra  H c rr io ta , k ió ry  zw ra  
ca l uwa g ę  sw ych  k o leg ó w  w  r z ą ­
dzie  na n iebezp ieczeń stw o  l ig  fa ­
szystow sk ich , zo s ta ły  u w ień czo r - 

osta teczn ie  pow odzen iem . M in i­
s ter sp ra w ied liw o śc i B crard  o 
trzym a ł p o lecen ie  op racow an ia  
d ekretów , za w ie ra ją c y ch  se.ąfeg 
pow ażn ych  o g ra n ic zeń  d z ia ła ln o ­
ści l ig  i t. p o r g a n iza cy j, k tórvch  
akcia  b u d z iła  os ta tn io  n iepokó j 
lew io r .

P ie rw s zy  z tych  dekretów ', ’ .*■>- 
d łu g  ,.O eu vrc ", d o t-c z y  przeńe- 
w s z y r  k iem  k w e s t ji  zb ió rek  i rro-

b iliza c y j sam ochoaow ych  i sam o­
lo tow ych . tY sze lk io  te g o  rodza ju  
m a n ife s ta c je  m uszą lir ,' zaw cza ­
su ro-Icozone w  te rm in ie  od 2 do 
15 dni w  m erostw ie, na k tó rego  
te ren ie  ma się odbyć zeb ran ie .

„O e u r r e "  tw ie rd z i, że d ek rety  
pow yższe  w e jd ą  ju ż  pod ob rady  
rad y  m in is trów , k tó ra  odbędzie  
sw e pos ied zen ie  w e środę. Z a rzą ­
dzen ia  te pos .ad a ją  ró w n ież  swe 
zn aczen ie  ze w zg lęd u  na zb liż a ją ­
cy  się k on gres  rad yk a łów  W zm o­
cn i W  n ie w ą tp liw ie  , śtanowusko 
in ic ja to ra  tych  d ek re tów , m in i­
s tra  H e rr io fa .

W k ró tce
w yw ią za ła  s ię  bójka, w  czasie 
k tó re j Zyn de) Josk ow icz  pad ł za ­
b ity  w sku tek  od n ies ion e j rany  no­
żem  w  p lecy . P o lic ja  na m iejscu  
dokonała  szeregu  a resztow ań  i o- 
s ta teczn ie  p rzed  Sądem  O k ręgo ­
w ym  zn a la z ło  s ię  p ięciu  m łodych  
ludzi oskarżon ych  o u dzia ł w  b ó j­
ce, zakończon e j śm ierte ln ie .

O skarżen i n ie p rzyzn a w a li się

to rw en jow a ć , p on iew aż m łodzież 
żydow ska  zach ow yw a ła  się n ie ­
w łaśc iw ie , w zn osząc  w ro g ie  o- 
k rzyk i, w ym ie rzon e  p rzec iw k o  
państw u  polsk iem u W śród  k rzy ­
k aczy  by l r ó w n ie ż  i  Joskow lcz, 
C hy lińsk i zw ró c ił mu u w agę na 
n iew ła śc iw e  zach ow yw an ie  s ię  i 
w yw o ły w a n ie  n iepo trzebn ych  de- 
m o n s tia cy j. Za Jcskow iczem  u ję 
li się jedn ak  je g o  k o led zy  p a rty j 
ni i r zu c ili s ię  z p ięśc iam i na ka­
p ra la . W  ten sposób w y w ią za ła  
s ię  obustronna bójka, gd y ż  w  o- 
b ron ie  C h y liń sk iego  s tan ęli p rzy ­
padkow i p rzech odn ie .

Sąd O k ręgo w y  u n iew in n i! 
w s z js tk ic h  oskarżonych , skazu jąc 
je d y n ie  K a z im ie rza  W o lk o w ic za  
na rok  w ię z ien ia . Od w yroku  od ­
w o ła ł się za rów n o  p rok u ra tor jak  
i obrona. P io k u ra to r  żiłdał pod ­
w yższen ia  w ym iaru  g a ry  na W ol- 
k ow icza  oraz skazan ia  ChylińsKle.

do w i n j ,  a C hylińsk i, k tó ry  m ia l ro i W a c ła w a  U rzykow sk iego . W  
bj-ć sp raw cą  aw an tu ry , tw ie r d z i ł , ! stosunku do p ozo s ta łych . S tan i-
że będąc w  m undurze kapra la  
w o jsk  polsk ich , zm uszony byt ln-

s law a  G e jn era  i Jana 
zrzek ł się oskarżen ia .

K u ltysn .

Pazflira zabH złodzieja
Sąa uniewinnił go cd odpowiedzialności

Skład Senatu francuskiego
po wyborach uzupełniających

D ziw n a  p rz jg o d a  spotka ła  do­
zo rcę  IV  g im n azju m  m ie jsk iego  
p rz j ul S k aryszew sk ie j na P la ­
dze. P rz y g o d a  ta n a p row ad ziła  
dozo rcę  W ysk w a ra  na ła w ę  o- 
skarżonych  w  S ądz ie  Okręgo- 
węcm, g d z ie  zas iad ł on pod za ­
rzu tem  za b ó js tw a  człow ieka . 

D ozorca  szkoły  udał s ię  do ka­
sy m it js k .e j p ozos taw ia ją c  m ie ­
szkan ie  na O p a trzn ośc i B osk ie j. 
K ie d y  p o w ró c ił i o tw o rzy ł d rzw i 
z za trzasku , s tw ie ru z ił, że do 
m ieszkan ia  n ie  m oże się  dostdć, 
p on iew aż k toś od w ew n ą trz  t r z y ­
ma za k lam kę L o m y -jli1 Bię, że 
do lokalu  zak rad li s ię  z łod z ie je , 
k tó rzy  w  ten  sposób chcą ’-atb- 
w ać  sio p rzed  u jęc iem  na g o rą ­
cym  uczynku. P u śc ił w ię c  k lam ­
kę i szybko zb ieg i 'z e  schodów , 
za m ie rza ją c  zaa la rm ow ać  d ozo r­
cę domu T ym czasem  z m ieszrni- 
n ia 'A v jb ie g ło  dw óch1 jak ich ś  n ie­

zn a jom ych  W ężćayzń1, k tó rzy  chy l 

kiem  ch c ie li p rzem knąć się. koło 
W ysk w a ra  na schodach D ozorca  
za trzym a ł jed n ego  ze z lcd z i jjów  1 
w p ro w a d z ił g o  do sW ego m ieszka 
n ia. Tam  jedn ak  z łod z ie j s taw ił 
opor i zaczą ł szarpać  się, g ro żąc  
że lazn ym  łom em . W ysk w a ra  trzy­

m ał z ło d z ie ja  za  ko łn ie rz , le c z  W  
p ew n e j ch w ili op ryszek  w y rw a ł 
s ię  i skoczy ł p rzez  o tw a rte  okno 
na u licę. D ozorca  s tr z e lił  w ó w ­
czas parę ra zy  z rew o lw e ru . J ed ­
na z  kul d os ię g ła  • u c iek a jącego  
w  m om encie, k iedy  u s iłow a ł p rze  
sad zić  w ysok i parkan  o ta c za ją c y  
posesję. R an n y  z łod z ie j za w is ł na 
parkan ie  i w  ten sposób zosta ł u-

P o s trza ł rew o lw e ro w y  okaza ł 
Bię c iężką  raną, zadaną w  o k o li­
cę w ątroby . Zan im  ran n ego  przy1 
w iez ion o  do szp ita la , zakończy ł 
011 żvc ie . O kaza ło  się, że zabity, 
je s t  zn an ym ’ z łod z ie jem  m ieszka­
n iow ym  i n a zyw a  s ię K a z im ie rz  
K orn ack i.

A n to n i Vi y sk w a ra  oskarżony 
zosta ł o zab ó js tw o . N ie  p rzyzn a ł 
$ię do w in y , dow odząc, że Iiie  
m iał zam iaru  pozbaw iać  ży c ia  
K o rn a ck iego  i s tr ze la ! w  obrem nf 
w ła sn e j. Sąd s tw ie rd z iw szy , że  
W ysk w ara  s tr z e la ją c  z rew o lw e ­
ru m ial na celu  u ję c ie  op ryszka , 
i d la tego  te ż  m ie rzy ł mu w  nogi, 
uznał, żo zaszed ł tu w yp ad ek  w y ­
k lu cza ją cy  od p ow ied z ia ln ość  kar 
ną i dozorcę u n iew in n ił.

P A R Y Ż , '21. 10. ( P  A T ).  W ed łu g  
og łoszon ych  danych  o fic ja ln y c h , 
sk ład senatu po odn ow ien iu  jod  
nej tr z e c ie j ‘m andatów  W w yb o­
rach  p rzed s ta w ia  się, ja k  nastę­
p u je : .

partja mają mieli
Jonuniiści i pupiści 2 1
Socjaliści 13 i)
Socjaliści I raneji (m-osocjal.) d 7
Lewica demokr. obejmującą radykał, 
i repiihlik-now socir.list. la? P il 
Keinih.ik. lewicy (unja tepubl.) 65 'J2 
Kadykali nuzaieżm (uuja demokr,l- 
iyczna i radykalna) 2ó 30
Republikanie umiarkowani. (lew ica re­
publikańska) 13 13
PTaWiM 7 i !

Niezależni i nienależacy do żadnych 
ugrupowań 21 20

M a n d a ty  u stępu jących  senato­
rów  w y ga sa ją  w  dniu  14 s ty cz ­
nia 19JG roku, w  tym  dm u w ejdą  
w ięc  do senatu now oobran i w eżo 
ra j sen ato rzy .

T A R Y ż ,  21. 10. ( P A T ) .  W e  w  to 
rek  odbędzie  s ię  p os ied zen ie  rady 
ga b in e tow e j, na k tórem  ro zp a lrzo  
ne będą w yn ik i osta tn ich  w yb o ­
rów  do senatu , popołudn iu  p rem ­
je r  L u ia l  u d z ie li w y ja śn ień  kom i 
s.ii f ifta n so w e j w  sp raw ie  budże-, 
tu na rok 1036, w e  środę zb ie rze  
słę rada m in is trów .

Zbrodniczy przesądowe? panny
skazany na 8 Sai wiązania

Najście na poselstwo czeskie
w  Beriinse

B U StL IN , 2 1 . 10. ( P A T )  D ziś  
zranu  w  p ose ls tw ie  czechos low ne 
klcńc zabzedł in cyden t. T r z e j  m lo 
uzi lu d zie  z j aw i l i  s ię  w  p ose l­
s tw ie , chcąc w id z ie ć  s ię  z po­
słem . Odpou ied zian o  im, że po­
seł je s t  n ieobecny i w obec tegc  
n ie m oże icn  p rzy ją ć .

T r z e j  p rzyo ysze  od p ow ied z ie li 
na to w ym yś lan ia m i na C zeeiio- 
s łow ae ję , za rzu ca ją c  w ładzom  
czeskim , ze gn ęb ią  m ie jscow ych  
A K-riieyw N a s tęp n ie  przybysz* 
poczę li d em o low ać u rząd zen ie  r,a 
łonu i w y b ili k ilka  szyb  \Yczwa-

na p o lic ja  a resz tow a ła  ich, od- 
m ó w ili on i podan ia  sw ych  naz­
w isk, ośw ia d cza ją c  ty lko, że  są 
N iem cam i.

B E R L IN , 2110. ( P A T ) .  Nr.V, 
wi&ka p raw ców  d z is ie js z ego  in ­
cydentu \v tu tcjszen i p ose ls tw ie  
c z 'c h o s ło w ;c k ie m  b rzn n ą : E rw b i 
T ru n czek  (r z e źn ik  z z a w - d u )  0- 
raz J ó z e f G lasbasn ia  i E m il W il-  
czck  (o b a j m u ra rze ). K o m u n ik u  
o f ic ja ln y  zapew n ia , ze dochodze­
n ie 'p ft c c iw L j sp raw com  in cyd en ­
tu będzie  p row adzon e  z  -  - r *
r e w o '- 'a .

D o późn e j nocy to czy ! s ię  v, 
S ądz ie  O k ręgow ym  proces te ch n i­
ka d ro go w ego  A lek sa n d ra  W o j-  
tenki, k tó ry  g ro źb ą  zab ó js tw a  
ch c ia ł zm usić jmnną H. < o za w a r ­
c ia  zw iązku  m ałżeńsk iego . 4 t-let- 
n: M M jtenko k ilk ak ro tn ie  s trze lił 
do 19 le tn ie j d z iew czyn y , ran iąc 
ją  w  p ie rs i i s zy ję .

P r z e z  ca ły  czas ro zp raw y  o- 
skarżony uuz y  m yw a ł, że  d z ie w ­

czyna była je g o  kochanką, ośw iad  
ozen ie  to  zosta ło  jed n ak  bezspor­
nie obalone św iad ec tw em  lekar- 
skiem , ja k ie  do sp raw y  za łą czy ł 
rzeczn ik  p ow ó d ztw a  cyw iln ego  
adw . Skoczy ński, w ys tęp u ją cy  w  
im ien iu  panny II.  oraz ej ro d z i­
ny.

Sijd O k ręgow y  pod p rzew od n ic ­
twem  p ie zesa  D udy o g ło s ił w y ro k  
skazu jący  n ikczem nego  zbrodn ia  
rza na 8 la t w iez ien ia .

W a r s z a w s k a  p t e m ą ż n a
w  tirnu 22 października

Dewizy: Belgja 89.30; Ilolandja proc j 7 proc. poż. lii. Â  arsz. (M a-

Japonia nie cofnie sio
Hd&et woogc groźby wojny

P A R Y Ż , 22. 10. ( I M . ) .  A je n ­
c ja  M ayasa donosi z Tok io , że 
p rzed s ta w ic ie l jap oń sk iego  M in . 
W o jn y  o św ia d tzy ł, co n a stęp u je : 
Zastosu jem y p rak tyczn e p osu n ię ­
cia je ś li  M on go łja  zew n ętrzn a  
(z -o w ie ty ze w a n n  część M on go lji, 
— i. zw . AIongo!.;ka Republika L u ­
d o w a ) za g ro ż i pod w p ływ em  So­
w ie tó w  M andżu  - Muo, lub C h i­
nom północnym , k tórych  je s te ś ­
my zdecydow an i hm ni«' przed

w sze lką  cztuw oną peneeracją , n ie 
co fn iem y  się  przed  g ro źb ą  w o jn y  
z Z . S. R. R., lecz  je s teśm y  p rze ­
konani, że S o w ie ty  nio będą iń ter- 
w en jo w a ły  w  k on flik c ie , k tóry  
o g ru n ie z j się do ź la iid źu  - K u c  i 
M o n go lji.

Narr.Zie niem a f ła is e j  pov a in e j 
p rzyczyn y , k tóra  spraw i dl iwia-  
łaby  wy buch  k o n flik tu — lecz n a j­
m n ie jszy  choćby in cyden t może 
go sprowokow  ać.

iiSOiSej Londyn 26.08; Now y Jork 
o . U l y ś  P raca  21.0'J; Szwujearja
172.80; stoahoim  '3-1.60; Włochy
43.2Sf Berlin 213.40.

Obroly dewizami średnic, tenden­
cja niejednolita. Banknoty dolarowe 
w obrotach prywatnych ru
bel złoty 4.78; dolar zło iy  9 .04L, 
gram  czystego złota t>.!!244; marki 
niem. 136.00; funty ang. 26.07.

PapICry jito tcn iow e: 7 proc. poi 
stabilizacyjna 60 i o.8 (odcinki po
000 doi.) 61.00 (w proc.), 4 proc
poż. inwestycyjna 110.75; 4 ' proc
państw, poż. prem jowa dolarowa
od.00; o proc. kon wersyjna 07.00; 6 
proc. poi. dolarowa 77.00 (w proc.); 
S proc. J.. Z. Banku gosp. kraj. 94.00 
(w  proc ) ;  8 p r o c .  oblig. Banku gosp. 
kraj. 94.0'J ( w  j/foc.); .7  proc. h .  L .  
Banku gosp. kraj. 83.26; 7 jm-c
oblig P.anku gosp. kraj. 83.25; 8 pr. 
L. Z. Panku rolnego 94.00; 7 proc. 
L. ż. Banku rolnego 88.25; 8 proc. 
L ,  Z. budowlano Banku gosp kraj. 
93.00; S proc. L. Z. I iw. kred. 
przem. poi. funt. f*0.75 (w proc.);
4,5 proc. L. Z. zieir.skie 41.25; 5 pr. 
i , .  Z. Warszawy (1933 r .) 52.25; 5
proc. L. Z. Lodzi (1933 v.) 47.00; 5 
proc. m. Siedlec (1933 r.) 34.23

Dla pożyczek państwowych i li- 
.stóW kustnwnych tendencja słabsza, 
dla akćyj itioCna. Pożyczki dolarowe 
w obrotach prywatnych 8 proc. poi.
1  r. 1925 (D illonowska) 90.25-- (w  
proc.); 1  pi'oc. boż. Sin^fca '19.on (w

g istfu t) 08.25 (w  proc.).
Akcje: B Dolski D 4.73; AYęgicl

13.59; • Nofb lin  40.00; Ostrowice 
iS.00; Starachowice 33.25.

G i t t O A  Z B ^ 0 V » A

Ogólny obrót Wypić sł 3.677 tonn. 
Za 100 kg. parytet wagon W arsza­
wa w liandlu hurt., w taduliltain wa­
gonów ych notowano: pszenica jedn. 
19,50— 20, zbierana 19— 19,60, żyto I 
st. 18— 13.25, l i- g i et, 12.75 ■— 
13, owies l-szy  sL 16 —  16.50, U -gi 
st. 15.50 _  jo , III-c i st. 15 -  19:311, 
jęczmień browarny 16.ÓI) —  17,50,
ja t  I l -gi  15 —  15.ao, gat. 111-ci 
14.79 —  15, gat. lV -ty  14.35 —  
14.50, groch polny 24 —  25, Yktoria  
31 —  34, wyna 20 —  21 pęlusżbu
20 — 21, łubin niebieski 8.25 —
8.75, rzepak zim owy 41 —  42, rze­
pik zim owy 39 —  40, rzepak i rze- 
jiil lotn; 88 —  39, siemie lniane
33-56 —  34 50, mak niebieski 55 —  
57, ziemniaki Jadalne 3.75 — 4, mą­
ka pszenna gat. 1-A 33 —  3 j, ga.. 
I-D 31 —  33, gat. 1-C 29 —  31, gaf.
I-D 27 —  29, gat. r-E 25 —  27, gat
II  B 24 —  26, gat. I I- I )  2" —  24. 
ga i U-F 22 —  23, gat. II-O  21 —
22, mąka żytnia wycingowa 23 —  
23.30, gat. l-szy do 4o nrcc.’ 22 —
23, gat. l-szy do 55 proc, 21 —  22, 
gat. t l-g l 10.30 —  i r s a ,  rar3Wa 1D 
—  1.7, otręby pszenne grube 9.75 —  
10.25, pszenne średnie 9.65 —  9.7o 
pszenne miałkie 9.25 —  9.75 żytnie 
8— S.50. .


